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JW 4. W  C z w a r t e k  dnia  6. S t y c z n i a .

W iadomości zagraniczne. 
P o l s k a .

Z W a r s z a w y ,  dnia 30. G rudn ia .
D nia  24. b. m. zakończy! życie w  objeździe  

p ro w in c y i  sw e g o  zgrom adzenia ,  śp. X. L u d w .  
G u rz y ń sk i ,  P ro w in c y a ł  O j c ó w  R e fo rm a tó w .

D n i a  5.  b. m .  r o z s t a ł  s i ę  t a k ż e  z t y m  ś w i a ­
te m  W  m .  Z a k l i k o w i e ,  g u b .  L u b e l s k i e j ,  ś. p.  
Ant. B o ro w sk i ,  b. S z e f  b ióra  w  b. K, R. w o jn y ,  

Z  d n i a  1. S t y c z n i a .
W  roku  bież. 1842 w y c h o d z ić  będą w  W a r ­

sz a w ie  nas tępu  ącę pisma p ery  ody czne :  ^ G a ­
ze ta  R z ą d o w a .  2) G azeta  W a rsza w sk a .  3) 
K o r re s p o n d e n t  h a n d l o w y ,  jako doda tek  do 
G azety  W arsz. 4 )  K u ry e r  W a rsz a w s k i .  5) G a ­
ze ta  C odz ienna .  6) W iadom ości h a u d lo w e  i 
p rz e m y s ło w e ,  do Gazety  C o d z ie n n e j  d o łączo ­
n e  7) G azeta  P o w sz e c h n a .  8) P am ię tn ik  L i ­
te rack i,  jako dodatek  do G azety  P o w sz .  9) P a ­
m ię tn ik  religijno m ora lny .  10)  Biblioteka W a r ­
szaw ska .  11) P ielgrzym . 12) P rzeg ląd  N au k o ­
w y .  13) Ju t rz e n k a .  14) P rzeg ląd  W arszaw sk i ,  
15) N ad w iś lan in .  16) R ocznik i krytyki. 17) 
Z iem ian in .  1 8 ) S y lw a n .  1 9 )  P am ię tn ik  T o w a ­
r z y s tw a  Lekarsk iego  W a rsz a w sk ie g o .  20) Ma- 
gazyn Mód. 21) L e  G la n e u r  de  Varsovie. —1 
Z p o w y ższ y ch  21 p ism , 14 w y c h o d z i ło  już 
yy p rzesz łym  r o k u ,  a 7  jest zupe łn ie  n o w y c h .

N ie  policzone tu  zostały w y c h o d z ą c e  raz  do  
r o k u  także p ism a p e ry o d y c z n e :  P am ię tn ik
sceny w a rsz a w sk ie j ,  Rocznik religijny A l l e ­
l u j a ,  N o w o ro c z n ik i ,  K alendarze  i t. p.

R o s s y  a.
Z  U k r a i n y ,  driia 25. G rudnia .

R ozesz ła  się tu ostatniemi czasy z n o w u  po­
g łoska ,  ź e  i s t n i e j ą c a  m i ę d z y  K r ó l e s t w e m  P ol-  
s k i e r , ,  i C e s a r s t w e m  g r a n i c a  m a  by<5 zniesioną.
Jakoż zaiste sp o d z iew a ć  się t r z e b a ,  źe ś ro d ek  
te n  później czy rych le j  w  w y k o n a n ie  pójdz ie  
i Polska także pod w z g lę d e m  h a n d lo w y m  do  
Rossyi w c ie lo n ą  zostanie, Polska na te m  tyl- 
koby zyskała a C e sa r s tw o  nioby na tem  nie 
straciło, k iedy  rękcdzie ln ie  onego  w  osta tn ich  
czasach takie uczyniły  pos tępy ,  źe się konku­
rencjo polskićj o b a w ia ć  nie po trzebu ją .  —  
Rząd rossyjski ma zam iar  u reg u lo w a n ia  p a ń ­
szczyzny i innych  o b o w ią z k ó w  c h ło p ó w  ku  
dziedzicom  w  p r o w i n c j a c h  Polsko-rossyjskich  
i za p ro w a d z e n ia  w  tćj m ie rze  p e w n y c h  us taw . 
Miruo s u r o w y c h  u k a z ó w  i p r a w d z iw ie  o j ­
cow skiej p ieczy , uźyczanćj ch łopom  przez  
rząd Cesarsk i,  ulegaią oni je d n ak  do tychczas 
m niej w ięcćj arb it ra lnośc iom  p an ó w . B ardzo  
to p o ch w a lać  t r z e b a ,  źe rńdy d o św ia d cz o ­
n y c h  i uczc iw yc li  dz ied z icó w  w  tćj m ie rze  
zasięgnięto ; jest to  najlepszym  sposobem , aby  
m o ż l iw y m  u ch y b ien io m  z a p o b ie d z ,  k tó ry ch
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p rż y  wie lk ie j  odległości  stolicy i wyn ika jącćj  
zt ąd dla u r zę d n ik ó w  w y żs z y ch  t rudnośc i  o b e ­
znania się dokładniej  z p r a w d z i w ć m  rzeczy 

ołoźenierri i po t r zeb am i  c h ł o p ó w ,  t r udn o  
ardzo uniknąć.  (G a z .  Szląska.)

F r a n c y a.
Z P a r y ż a ,  dnia 27- G rudn ia .  

O c z e k i w a n e  już od  dni  kilku o ś w i a d c z e ­
n i e  po łączonych  g ł ó w n y c h  r e d a k t o r ó w  pism 
tu te jszych  w ysz ło  dzisiaj podpi sane p rzez  re 
dakcye  w  nas tępujących dzienn ikach :  C o m -  
m e r s ,  C o u r i e r  f r a n ę a i s ,  F r a n c e ,  G a ­
z e t t e  d e  F r a n c e ,  N a t i o n a l ,  P a t r i e ,  
Q u o t i d i e n n e ,  S i e c l e ,  T e m p s ,  K c l i o  
f r a n ę a i s ,  J o u r n a l  d u  P e u p l e ,  l \ e v u e  
i r , d e p e n d a n t e ,  R e v u e d u  p r o g r e s ,  M o ­
d e ,  C h a r i v a r i  i C o r s a  i r e .  W  obszernej  
tej protestacyi  m ia n ow ic ie  na to się żalą,  że 
D u p o t y ,  o b w in io n y  przez  Genera lnego  P r o ­
ku ra t o r a  nie o bezp oś redn i  i is totny,  lecz tyl­
ko  o mora lny  udział  w  z b r od n i ,  w i ę c  tylko
0 d ą ż n o ś ć  p o l i t y c z n ą ,  n ie  zaś  o  zb r od n i ę ,  
p r z e z  I z bę  H a r ó w  j e d n a k  p o t ę p i o n y  zos t a ł  j a ­
ko  w i n n y  p r o w o k a r y i ,  k tó r e j  skutki  l a k o w e  
t o w a r z y s z y ł y ,  choc i aż  ł z u a  s a m a  u z n a ł a ,  ż e 
m i ę d z y  P a n e m  D u p o t y  i s p r a w c a m i  z a m a c h u  
o sob i s t a  s t yc zn o ść  n i e  z acho dz i ł a .  A  j e d na k  
a r t y k u ł  202 ko de x u  k a r n e g o  w y r a ż a :  że p r o  
y vo ka cya ,  aby s i ę  stać z b r o d n i ą ,  mus i  być  
„b e z p  o ś  r e d  n i  ą« n ie  zaś  z p o l u b o w n e g o  p o ­
ł ąc z en i a  c z y n u  jaki ego z p i s m a m i ,  k tó r e  go 
pop rzedzam y ,  w y p r o w a d z o n a .  A  a r t yku ł  bO 
t e go ż  k o d e x u  o p i e w a :  że ż a d n e  w s p ó l o i c t w o  
w i n y  by ć  n ie  m o ż e  be z  w i e d z y  o t y m że  z a ­
m a c h u . —  R e d a k l o r o w i e  w i ę c  adpe l i t i ją  u r o ­
czyśc i e  d o  i n i c j a t y w y  I z b y  D e p u t o w a n y c h ,  
a jeżeli  by  ta na  ich r e k D m a c y e  g łu chą  być  
m i a ł a ,  d o  cial  w y b o r c z y c h ,  d o  p a t r y o t y -  
Z t l iU  i o d w a g i  t» w  a r  d y  i n a r o d o w e j
1 o b y w a t e l s t w a  i ' ra n r  u z k i e g o .  N aw ia -  
s o w o  po w iad a j ą ,  że w y r o k  ten i zby P a r ó w  
s t w ie rd z a  s ł o w a  Pana Guizola przy  obradach  
nad  s p r a w a m i  W r z e ś n i o w e m i  w y r z e c z o n e :  
Nie chcem y z ł e j  prassy k a r a ć  albo p o p r a ­
w i a ć ,  lecz ją p r z y t ł u m i ć  i z n i s z c z y ć .

Z d n i a  2 8  G r u d n i a ,  
P o s i e d z e n i e  I z b y  P a r ó w ,  d. 28. G r u ­

d n i a .  r— Prezes  odczyta ł  r i asamprzód posta 
no  wien ie  Król .  z dn. 20. Lipca i 23 G r u d . r .  b. ,  
w  m o c  którego 26 n o w y c h  P a r ó w  m i a n o w a ­
nych  zostało.  Następnie p rzys tąp iono  do w y b o ­
r u  S ek re ta rz ó w  Izby; w y p ad e k  był  następujący: 

L iczba głosujących . . . .  8"). 
Koniecznia  większość . . 43. 
Marsza łek  Valee o t rzy mał  79 g łosów.  
Viceadmira l  Ja co b  . . . .  62  ' «
P. Pe rs  i ł ...........................................  «
Xiążę Beauveau  . . . . . .  60 u

T y c h  w ię c  Par<5w p r o k l a m o w a n o  Sekre ta rza ­
mi.  —- O b r a n o  nas tępnie losem dep u tacyę  
ma jącą w  dn.  1. Stycznia w  po łudnie  N.  K r ó ­
l o w i  składać p o w i n s z o w a n i e  N o w e g o - R o k u ,

I z b a  D e p u t o w a n y c h  jeszcze się nie  uorga-  
n iz owa ła .

Z a r a z  p o  w c z o r a j s z e m  p o s i e d z e n iu  I z b  z e ­
b r a l i  się D e p u t o w a n i  l e w ć j  s t r o n y  w  mi e s zk a ­
n iu  P a n a  O d i l o n a  B a r r o t a , w  ce lu  u c h w a l e ­
nia  c z ego  s t a n o w c z e g o  w z g l ę d e m  py t an i a  
o  k r z e ś l e  p r e z e s o w s k i e m : „ Z g o d z o n o  s i ę ,  p o  . 
w i a d a  K u r y  e r  f r a n c u s k i ,  ż eb y  się na  k a ­
ż d y  p r z y p a d e k  ż a d e n  g los  l e w e j  s t r o n y  m i n i -  
s t e ry a l r i em u  K a n d y d a t o w i  n i e  dost ał .  O p o -  
z y cy a  z w a l c z a ć  za l ć in  b ę d z i e  P a n a  Sa uz e t a ,  
p o p i e r a n e g o  p r z e z  M i n i s t e r y u m ,  k t ó r y  o d  
t r z e c h  lat p r z e c i w  s w o i m  d a w n i e j s z y m  pol i ­
t y c z n y m  p r z y j a c io ł o m  g lo su j e  i k t ó r y  p r ó c z  
t e go  jest n a n ę d z n i e j s z y m  P r e z e s e m ,  jakiego 
I z b a  o d  lat  10 mia ł a .  N as t ę pn i e  z a s t a n a w i a ł a  
się l e w a  s t r on a ,  k o g o b y  na K a n d y d a t a  p r z e c i w  
P a n u  S a u z e t o w i  w y b r a ć .  W y b ó r  n ie  m ó g ł  
b yć  w ą t p l i w y .  D a n e  o w y b o r z e  P re ze s a  g łosy  
w s z y s t k i e  s t r o n n i c t w a  za o b j a w i e n i e  s w e g o  
zdan i a  poczy tu j ą .  P r z e g ł o s o w a n i e  t a k o w e  
P .m  jest  d la  o s ó b ,  c z ć m  p r z e g ł o s o w a n i e  n a d  
a d r e s s e m  d la  r z ecz y .  N a z w i s k o  w  t ak im  r a ­
zie p r o g r a m m a t e m  się staje.  L e w a  s t r o n a  
z a t e m  g l o s o w a ć  bę dz i e  za  P a n e m  O d i l o n e m -  
B a r r o t e m  i zagai  po s i edzen i e  r o z w i n i ę c i e m  
s w o j e j  c h o r ą g w i .  L e c z  n i e m o ż e m y  t ai ć ,  że 
to jest t yl ko p ro t e s t a c y a ,  ak t  mn ie j s zośc i  j s t an  
I z b y  nie d o z w a l a  n a m  k a r m ić  się nadz i e ją ,  
ż e b y  P a n  O d i l o n  B a r r o t  odn ió s ł  na d  P a n e m  
S a u / . e t e m  z w y c i ę s t w o .  P o d ł u g  w o t u m  zasa­
d n i c z e g o  z a t e m  m u s i  w o t u m  tak tyki  po s t ę  ■ 
p o w a ć .  P y t a n i e  o  p r e z e s o s t w i e  n ie  zos t an i e  
p r z y  p i e r w s z e m  p r z e g ł o s o w a n i u  r o z s t r z y g n i ę ­
te,  H a n  S a u z e t  o t r z y m a  z  w i c l k i ć m  p r a w d o ­
p o d o b i e ń s t w e m  140 g ł o s ó w , P a n  O d i l o n - B a r -  
r o t  150  a P a n  L a m a r t i n e  60 d o  80. Jeżel i  
się p r z y  d r u g i e m  p r z e g ł o s o w a n i u  g ło sy  l owćj  
s t r o n y  i l e w e g o  ś r o d k a  na  s t r o n ę  P a n a  L a m a r -  
t i na  p r z e c h y l ą ,  s z a n o w n y  t en  d e p u t o w a n y  
n ad  m i n i s t e r y a ł n y m  w s p ó ł u b i e g a c z e m  z w y ­
c i ę s t w o  o dn i e ś ć  mus i .  Ł a t w o  zaś  p o z n a ć  po­
w o d y  skł an ia j ące  l e w ą  s t o n ę  do  dania  p i e r w ­
s z e ń s t w a  P a n u  L a m a r t i n o w i  p r z e d  P a n e m  
b a u z e ł e m .  N a t u r a l n e  b r a n i e  się o p o z y c y i  na  
t e m  zależy,  aby  po p i e r ać  k a n d y d a t ó w  i zasady ,  
n a j b a r dz i e j  się d o  niej  zbl i ża jące ,  d o p i e r a l i ­
śm y  15. K w i e t n i a ,  jako pos t ęp  w  p o r ó w n a n i u  
z 16. W r z e ś n i a ,  12. M a j a ,  j ako po s t ęp  w  p o ­
r ó w n a n i u  z 15. K w i e t n i a ,  a 1. Mar ca  jako p o ­
s t ęp  w  p o r ó w n a n i u  z 12. Maja.  F r a k c y a  
w i ę k s z o ś c i ,  n a l eżąca  d o t ą d  d o  g a b i n e t u ,  z a ­
m i e r z a  się p o d o b n o  o d e r w a ć  o d  r e a k c y j n y c h  
z a s ^ d ,  r e p r e z e n t o w a n y c h  p r z e z  P a n a G u i z o t a ;
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pow inność i nasze interessa radzą n a m  z a m ia r  
ta k o w y  popierać. P an  L am ar t in e  z w a lc z a ł  
w  1835 ro k u  z w ie lk ą  o d w ag ę  i ta len tem  p r a ­
w a  w rz e ś n io w e .  Z daje  s ię ,  iż obecn ie  k a n ­
d y d a tu rę  sw o ję  w ie lkodusznę  p ro testacyę p r z e ­
c i w  n ie p ra w e j  i roz ją trzone j  w o jn ie ,  jaką 
M in is te ryun i z prassą z w o d z i ,  po św ię c ić  z a ­
myśla. D z ie n n ik ,  k tó ry  się o rg an e m  P._ La-  
m a r t in a  z ro b i ł ,  b ro n i  w  tej chw il i  części za­
sad, p rze z  nas w y z n a w a n y c h .  J e s t to  w sp ó ln a  
z ie m ia ,  na której się le w a  s trona  z P a n e m  La- 
m a r t in e m  spotkać  m o ż e ;  p ragnie  ona  obecnie  
okazać m u  sw o je  spółuezucie. P ie rw sz e  w o *  
turn p rzy  p rze g ło so w an iu  o p rez eso s tw o  n a ­
leży do  P ana  O d ilona  B a r ro ta ;  d rug ie  Panu 
L a m a r t in o w i  d ane  będzie .  T e r a z  w ię c  jest 
rzeczą  przyjació ł czcigodnego  k a n d y d a ta ,  po 
d w o ić  s w e  us i ło w a n ia  i czu jność ,  dla z n i w e ­
czenia in t ry g ,  jakich M inis te ryun i użyć nieo- 
m ieszka «

G łó w n i  r e d a k to ro w ie  16 koalicyjnych dzien- 
j l i k ó w  opozycy jnych  zgromadzil i się dziś z n o ­
w u  i jednom yśln ie  po s tan o w il i  nie um ieszczać 
W  p s i n a c h  s w o ic h  w  ciągu ca łego p rzysz łego  
posiedzenia  żadnego  doniesienia o o b radach  
iz b y  P a r ó w  i nie w y m ie n iać  nazw iska  ż a d n e ­
go P ara  w  tychże. (P y ta n ie  k to  na te in  n a j ­
w ięce j  ucierpi.)

W  skutek o św ia d cz en ia ,  um ieszczonego  
W czoraj w  pism ach pub licznych  p rzez  t o w a ­
r z y s tw o  a u t o r ó w ,  P a n  G ra n ie r  de Cassagnac, 
b ę d ą c y  cz łonk iem  tego  t o w a r z y s tw a ,  dziś 
sw e i  dymissyi zażądał. P a n o w ie  C h a te au ­
b r ia n d  i LafFitle na tom ias t  przychylili  się do 
tak o w e g o .

Q u en is se t ,  C o lom bie r  i B r a z ie r ,  na  śm ierć  
skazani,  dziś jak z  p ew n o śc ią  słyclrać, u łaska­
w ie n i  zostali J karę ś m i e r c i  z a m i e n i o n o  na 
w y w ie z ie n ie  z k ra ju ;  pow iada ją ',  źe ich dziś 
jeszcze do M ont St. Michel o d p ro w a d z ą .

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dnia 25. G rudn ia .

Z dan iem  M o r n i n g  H e r a l d a  ciągle je­
szcze m iędzy  rzą d em  angielskim i S tanam i 
Z jednoęzonem i g roźne  za chodzą  n ie p o ro z u ­
m ienia , już to p o n ie w a ż  P re z y d e n t  a m e ry k a ń ­
ski do tąd  się w z b ra n ia  u n ie w in n ić  się z po 
W odu  p rze ds ięw z ię tego  dla n ieuzasadn ionych  
p o w o d ó w '  a re sz to w a n ia  p o d danego  angielskie­
g o ,  M a c - L e o d a ,  jużto p o n ie w a ż  w  S tanach  
Z je d n o czo n y c h  ok rę ty  do h an d iu  n iew o ln ika-  
m i uzbra ja ją  i no to ryczn ie  hande l ta k o w y  tam 
p r o w a d z ą .  Hr. A berdeen  p o w tó r n ie  e n e rg i­
czne  no ty  p o d  w z g lę d e m  tych  d w ó c h  s p r a w  
do  r zą d u  A m erykańskiego w y d a ć  m ia ł ,  nie 
o trzy m ał  jednak  do tychczas zaspakajającej o d ­
p o w ie d z i ;  w sp o m n ia n a  gazeta sądzi za tem , że 
*yyaiyWsZy  mianoyyicie na  n o w e  obow iązk i,

jakich Anglia p o  w ła ś n ie  z a w a r ty m  traktacie 
p rz e c iw  h a n d lo w i  n ie w o ln ik am i się podjęła,  
ł a tw o  do  n iep rzy jem nych  w y p a d k ó w  m iędzy  
Anglią i Stanami Z jedrioczonem i p rzy jść  m oże.

C z ło n k o w ie  w sc h o d n io  indyjskiej K o m p a ­
nii nie pochw ala ją  w o in y  w  Afghanistanie. 
N ie d a w n o  te m u  o b ja w i ło  się na z g ro m a d z e ­
niu  tychże p o w sz e c h n e  zd an ie ,  że należa łoby  
w o jsk o  angielskie ze w sz y s tk ie m  z tam te j  s t r o ­
ny Indusu  cofnąć.

J e d e n  dziennik katolicki um ieścił  w y k a z  sta­
tys tyczny  kato licyzm u w  Anglii, z k tó rego  
się p rz e k o n y w a m y ,  że w  w łaśc iw e j  Angłii 
i Walii zna jdu je  się 487 katolickich kośc io­
łów'’ i kaplic , że 8zkocya 69 katolickich ko­
śc io łó w  liczy, że się tarn p ró cz  lego jeszcze 
na ‘24 mie.scach katolickie n a b o ż e ń s tw o  o d ­
b y w a  i że w s p o m n ia n e  kraje 8 katolickich 
in s ty tu tó w  n a u k o w y c h  mają. W  Anglii żyje 
624 , w' Szkocyi 86 katolickich księży.

Z p o w o d u  ogloszonei w iadom ości,  że m ło ­
dy N astępca t ro n u  angielskiego po ch rzcie  o t r z y ­
m a o rd e r  P o d w ią z k i ,  zaszedł sp ó r  po m ię d zy  
tu te jszenn d z ienn ikam i:  jedne u t r z y m y w a ły ,  
że p o n ie w a ż  p rzep isana s ta tu tam i tego o rd e ru  
liczba ob ran y c h  K aw ale rów ' (25) jest kom ple­
tną, p rze to  Xźę W alii  chyba dop ie ro  po śm ierci 
jednego  z K aw -alerów  będz ie  mógł być  ty m  
o rd e re m  o z d o b io n y ;  inne tw ie rd z i ły  p r z e c i ­
w n i e ,  że Xźę Walii nie po trzebu je  być o b ie ­
r a n y m  i p rzychodzi na św ia t  |uż z p r a w e m  do  
tego zaszczytu. Aliści nas tąp iony  w  tych  
dniach zgon jednego z K a w a le r ó w ,  Hr.  W e s t ­
m o re la n d ,  pogodzi ł  ró żn o ść  zdań  w  ty m  
względzie .  N azw iska  25 ob ran y c h  K a w a le ­
r ó w  o rd e ru  P o d w ią z k i  są nas tępu jące :  Xiąźę- 
ta :  R utland,  N ew castle ,  W ellington, N o r t h u m ­
b e r l a n d ,  D o r s e t ,  D e v o n s h i r e ,  H ichm ond, N o r ­
folk, G ra f to n ,  Ruec/euch, H am il ton ,  Som erse t ,  
C leve land  i S u th e r la n d ;  M a rg r a b io w ie ;  W e l ­
lesley, Anglessey, H e r t fo rd ,  E x e te r ,  L ansdo-  
w’rie i W e s tm in s te r ;  H ra b io w 'ie : L o n s d a le ,  
G re y ,  Carlisle i Derby ,

b p o ry  kościelne coraz  bliższe są przesilenia. 
O b ie  s tro n y  zb iera ją  o tw a rc ie  siły d o g ł ó w n ć i  
w a lk i ,  która m a zajść w' w y b o r z e  O xfortsk ie-  
go Professora .  S po d z ie w a ją  się, źe aritipusey- 
ista o b ran y  zostanie w iększością  d w ó c h  g ło ­
sów- p rz e c iw  jednem u. Ale na tern się n ie 
skończy. P a lm e r ,  jeden z najczynniejszych  
cz ło n k ó w  tej sekty , nalega o rozs trzygn ien ie  
k w e s ty i : czy kościół angielski m a być katolicki 
lub protestancki.

L ibe ra lne  dzienniki ir landzkie u tyskuję na to, 
że L o rd  N am ies tn ik  Hr. G rey ,  k tóry  przecież 
tak  często chełpi sie z sw oje j  bezs tronnośc i ,  
nie tylko p rzy  d w o r z e  sw o im  nie umieścił ża­
dnego  ka to lika ,  ale n a w e t  daw n ie iszych  usu»
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w a ,  co w łaśn ie  spotkało lekarzy Mu r ra y  i C or ­
r igan.  P ie r w sz y  k tó rego w ieś ć  naznacza  za 
p rzysz łego  teścia O ’Conn e l fa ,  by ł  przy  bocz-  
n y m  lekarzem u pięciu popr zed n ic h  Wi ce kro -  
ł ó w  i r landzkich a mianowic ie  u  to r y s ó w  An-  
glesea,  We l le s l ey  i Had inglon .

Pomiędzy  nades łanemi  do  Angli i  t rofeami  
chińskiemi  znajduje się t a k ie  cz a rn y ,  p rzesz ło  
łokieć angielski długi w a r k o c z ,  ucięty j e d n e ­
m u ' z  poległych  w  b i t w ie  żołnierzy  pańs twa  
niebieskiego.  Angielski  j eden ch i r u r g  przysłał  
go w  p o da r un k u  w u j o w i  s w e m u ,

W e d ł u g  doniesień z Texas  z d. 13. Paźdz . ,  
K o n g re s  t ameczny  rozpoczę l  posiedzenia s w o ­
je d. 11. b. m,  a P re z y d e n t  L a m a r  w  posel ­
s t w i e  s w o je m  do tegoż kongressu  doradza k r o ­
ki  nieprzyjacielskie p r z e c iw  Me xyk owi ,  gd y i  
za ła tw ien ie  w  do bry  sposób i s t n ę c y t h  niepo 
r oz um i eń  z tym niegdyś macierzyńskim k r a ­
j e m,  zdaje się być n iepod ob  nern,

Santana po objęciu r z ę d ó w  M e xy k u ,  miał  
s t a n o w c z o  ośw ia d cz yć ,  źe p o s t a no w i ł  odzy­
skać 1 exas.

P o d p u ł k o w n i k  G,  Macdon a ld  m i a n o w a n y  
został  ( - tub er na to re m  osady' Sierra Leone.

P rz e k o n a n o  się teraz,  źe l iczba będę cych  w  
obiegu fa ł szywych  ob l ig ów  s k a r b o w y c h ,  w y  
nosi  su m m ę 394.000 f. sz (15,760,000 złp.),

G h r  o n | c I e u w a ż a  s p r a w ę  k la sz t o ró w  
szwa jc a r s k ic h  w  b a rd zo  rażęcem świe t l e :
» Wsze lk ia  us i łowan ia  do  zagodzęnia tej s p r a ­
w y  ( m ó w i  on)spc}zły  na niczćm,  a oba s t r o n ­
n i c t w a  gotuję się do g w a ł t o w n e j  ro z p r a w y .  
P russy  nie cjicę się w d a ć  na korzyść  stror.ni 
r t w a  protes t anckiego;  katolickie pokłada całę 
sw o ję  nadzieję w  Austryi .  Angl ia  nie przyj-  
triu/e żadnej  w yr a źn e j  roli  w  s p r aw ac h  szwa j -  
carskich.  I ak w ię c  cały ciężar,  bron ienia  n i e ­
podległości  Szwaj ra ry i ,  bez  wsp ie ran ia  w s z a k ­
że u l t r a d e m o k r a t ó w  ta m e c z n y c h ,  spada na 
I r a n c y ę ,  a P a n u  Gu izo t  p rzybyło  j edno b a r ­
dzo t ru d ne  zadanie do  rozwięzania .  Ż yc ze ­
n iem i in t e resem d w o r u  f rancuzkiego jeęt teraz,  
z o s ta w a ć  w  lak naj lepszych s tosunkach z d w o ­
r e m  wiedeńsk im.  Wsze lako  F ra nc y a  nie m o ­
że opusejć Szvyaicaryi i l ibe ra l is tów s z w a j c a r ­
skich,  Krzyki  l ibe ral is tów w  całej F rancy i  
za ch w ia ły by  k ażd em  m in i s t e r s t w e m ,  k tó reby  
się na coś po do bn ego  o d w a ż y ć  chciało,  Z dru-  
giei s t rony sam P. Guizo t  jest  p r o tes t an tem,  
a tak bigoci,  k tó rych  w  n iewi e rne j  F rancy i  d o ­
syć się jeszcze znajduje,  krzyczel iby,  gdyby się 
chciał  ujęć za s t r o n n ic tw e m  A rg o w sk i e m  (p ro-  
tes tanckiem).  Na szczęście,  jest t eraz z ima ,  
k tó ra  o p or a  roku nie d o zw a la  zg romadzać  się 
l u d o w i  w  bzwaica ryi  i pol i tycznych zagorzał -  
c ó w  do  pieca p r zy k uw a .  T a k  w i ę c  jest czas 
układan ia  się dla dobra  pokoju,  sp r aw ie d l i w o

ści i u m ia r k o w a n y ch  s w o b ó d .  W y z n a je m y  
jednak, iż m a ło  w id z im y  przed  so b ę  u m iar­
k ow a n ia ."

Dnia 17 b. m.  u m a r ł  w  W o o l w i c h  81 letni 
G en e ra ł - P o r u cz n i k  Ph ipps ,  a d. 16. w  Br ig­
h to n  S2letni H r .  W estm o re la n d

O k r ę t  nltosciusn p r zy w ió z ł  z Ameryk i  zb iór  
o so b l i w oś c i  chińskich,  k tóre  nie mniei  jak 500 
beczek o k r ę t o w e g o  ł a du nk u  zaimuję.  R z ę d  
Francuzki miał  am erykańsk i emu właś c ic i e l owi  
D u n n  o f i a rować  za nie 65,000 ł. st. ( z a p e w n :« 
f r a n k ó w ) .  Zb ió r  ten daje w y o b ra ż e n ie  o sta* 
nie umiejętnośs i ,  sztuk i r zemiosł  w  Chinach.  
Słychać,  źe u r zęd  s k a r b o w y  p rzepuśc i  te os o ­
b l iw ośc i  bez źadnćj  opła ty  celnej.

Z  Trypo l i s  d ow ia d u j e m y  się,  źe gdy  G e n e ­
ra lny  Konsul  angielski P. W a r r i n g t o n  nip d a ­
w n o  w y je c h a ł  konno ,  spotkał  Baszę.  J e d e n  
*e świ ty  ostatniego w e z w a ł  Konsula,  aby zsiadł  
7. konia ,  a gdy t en w z b r a n i a ł  się to uczyn ić ,  
p lunę ł  m u  w  twa rz .  Pan  W a r r i ng to n  zsiadł  
w te n c z a s  z konia ,  p o c h w y c i ł  napastnika i od* 
dał  go  w  ręce Baszy , k tó r y  jednak nie uczyn ił  
.dotęd jeszcze źadnćj  satysfakcyi.

N a  posiedzeniu  t o w a r z y s t w a  jeograficznego 
w  dniu 13 b. m.  odczytanę została depesza 
G u b e r n a t o r a  w  Austral i i  Gipps  a d r e so w a n a  
do  L o rd a  Russell .  Z a w ie ra  ona w a ż n e  o d ­
krycia,  iakie poczyni ł  w  kraju Gipps  H r .  Si re-  
Jicki. W y p r a w a  odp łynę ła  była z Me lb ou rn e  
w  k ie runku  C o r n e r  Inlet ;  znalazł  on  ziemie 
b a r d z o  u r od za jn ę ;  w y b r a n o  zaraz  miejsce na 
Wys tawie n ie  miasta pod  nazw isk ie m Albrech t .

E x a m i n e r  utyskuje na bezprzyk ładnie  
w ie lk ę  liczbę p r o c e s s ó w  o w i a r n l o m s t w o  w  
ma łżeńs tw ach .  O bra że n i  mę żo w ie ,  w  na«ro-  
dę  za sw o ję  hańb ę  każę sobie płacić funtami  
szl .erbngósy,  szylinganęi i pencami.  I n n y  r o -  
0 7 .aj pr .ocessów w z b u d z a  zajycie cz y te ln i ków  
gazet ,  to jest  o n ied o t r zym an ie  p rzyrzeczeń  
na rzeczonych .  I u zw yk le  s t ronę skarzęcę jest 
pleć piękna.  P rzed  kilku tygodniami  zaszedł 
j eden taki p rzypędek ,  gdzie 25letriia panna za­
skarżyła SOletniegp A d w o k a t a  o to, źe pomim o 
danego jej p rzyrzeczen ia ,  ożenić się /  n ;ą nio 
chciał .  Czy tan ie  do łęczonych  do  akt l i s tów  
mi lośnych  w ie l kę  w z b u d z i ł o  wesołość.  Bi l e.  
ty te składaję się z m n ó s t w a  miejsc bibli jnych,  
przysięg miłosnych i za p ew n ie ń ,  źe codzień 
czuje się moc n ie j s zym  w  nogach.  S tary  głr-. 
piec skazany został  na zapłacenie s w o  ej oblu-  
bienicy 1600 f. szt. (64,000 złp.)

H i s z p a n i a .
Z  M a d r y t u ,  d n i a  20. Grudn ia .

P i smo za w ie r z y  telmajęce,  p r zyw ie z io ne  
p rze z  Hrab ię  Salvandego ,  ad re sso w an e  ,est 
p r ze z  Króla  f r a n c u z ó w  do K r ó l o w e j  hisz-
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pańskiej. T an S a lv an d y  w i ę c  n ie  przy  E e -  
g e n c ie ,  ale przy  samój K r ó l o w e j  ma b y ć  za-  
w ie r z y t e łn ie n y m  P o s łe m  i s l ó s o w n ie  do  tego ,  
jako też  d o  u d z ie lo n ych  m u insłrukcyi u c zy n ił  
d o  Ministra s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  w n io s e k
0  p rzed sta w ien ie  go K ró ló w ,e j ,  w  ręce którćj 
listy w ie r z y te ln e  z ło ż y ć  ma. L e c z  M inister  
P r e z e s  z a w ia d o m i!  Pana S a lv a n d e g o ,  iż się 
d o  tego  w n io s k u  p rze ch y lić  nie  m oże. K r ó ­
l o w a ,  w y r a z i ł  Pan G o n z a lez  w  .sw ojej  nocie ,  
jest m a ło le tn ia ,  i dla vtego  się r ząd a m i kraju  
z a jm o w a ć  nie  m o ż e ;  R egent jest p rzez  ten  
czas zastępcę  w ła d z y  K r ó lo w e j  i jem u  tylko  
l i s ty  w ie r z y te ln e  w r ę c z y ć  w y p a d a .  T a k o w e  
żądanie  E sp artery  zdaje s ę  rząd Irancuzki  
za  b ezzasad n e  uyrażaćj i jed yn ie  w  n ićm  ch ę ć  
w y n ie s ie n ia  się nad K r ó lo w ą  upatruje. P an  
S alvan dy  zaś obstaje p rzy  s w e m  tw ie rd ze n iu ,  
Ż e o n ,  jako P oseł osojię  s w e g o  M onarchy' za- 
•tępuie  i dla tego  ty lko p rzy  sam ym  o b c y m  
M o n a rsze ,  albo R e g e n c ie ,  do  rodu k r ó l e w ­
sk ieg o  n a le ż ą c y m ,  za w ierzy teT n ion y m  b y ć  
m oże.  T ak t e i  b y ło  w  is tocie  od  śm ierci  
F erd yn a n d a  V II . ,  gd y  o w d o w i a ł a  K r ó lo w a  
w ła ś n i e  te p rzy m io ty  posiadała; a le  E sp a r te ro  
w y c h o d z i  teraz z tej za sa d y ,  ż e  j e g o  c h a ­
r a k t e r  R e g e n t a  s t a w i a  g o  w  r ó w n i  
z u k o r o n o w  a n ć m  i g ł o w a m i .

Ula usunięcia tój trudności o d w o łu ją  się do  
te g o ,  że  Xią żęciu  C ellam arć ,  P o s ł ó w i  h is z ­
pańsk iem u w  P aryżu  w  ćzbsie  m ało letr .ośc i  
L u d w ik a  X V .  p o z w o l o n o  listy w ie r z y te ln e  
tem u ż  w r ę c z y ć ,  p od cza s  gdy R e g e n t ,  Xiąźę  
O rleańsk i ,  n ie m y m  tylko był św ia d k ie m  tego .  
Pan S a lvand y  n ie  m ia łb y  także n ic  p r z e c iw  
tem u  , żeby  s i ę  E spartero  p rzy  ty m  o b rzęd z ie  
z n a j d o w a ł ,  a l e  ter, p r z y  s w o j e m  obstaje. P a n  
sa lv a n d y  w y p r a w i ł  z a t e m  g o ń c a  d o  P a r y ż a  
p o  n o w e  iristrukcye, i pytan ie  teraz cz y  w.  
K ról F r a n c u z ó w  r o sz c z e n io m  E sp artery  ustąpi
1 s w e g o  P osła  przy n im ,  n ie  zaś przy K ró lo ­
w e j  za w ier zy te lr i i ,  c o b y  w  p e w n y m  w z g l ę ­
dzie  na p rzysz ło ść  i dla in n y ch  d w o r ó w  ska- 
z ó w k ą  b y ło .  Jeżeli zaś gab inet  francuzki nie  
ustąpi a E sp artero  przy  s w e m  o b s ta w a ć  b ę ­
d z ie ,  P an  S a lv a n d y ,  jako p r y w a tn a  osoba do  
d o m u  p o w r ó c i .

Jako t a k o w y  uda ł się p ie sz o  do  d om u  R e ­
genta  i o d w ie d z i ł  |go. N a jd z iw n ie .s ze m  zaś 
j e i t  to ,  iż nikt n ie  w i e ,  kto teraz na cze le  p o ­
se l s tw a  fraricuzkiego sto i ,  bo  lubo  na b iletach  
P a na  Salvandego  stoją w y r a z y  L ’A m b assad eur  
d e  F ra n ce ,  p rzec ież  g o  za takiego nie uznano.  
T a k  też przypadek  zrzą d z i ł ,  iż n ie d a w n o  ternu 
na kon cerc ie  Rubiriiego P an  Salvandy miał spr 
b ic  w sk a z a n e  m ie jsce  na d w a  kroki pd  k r z e ­
sła K r ó l o w e j  i n a p r z e c iw  niej s ied zą c ,  ani 
s ł o w a  do niej p rzem ó yy ić  a ie  m ó g ł .  Zresztą

w s z y s c y  zna k om ic i  H iszp an ie  o d w ied za ią  Pana  
S a lvand ego  i jego o sob is tym  p rz y m io to m  każdy  
s p r a w ie d l iw o ś ć  oddaje. X iążę l ia ilen  (C a sta -  
n o s )  i, X iąźę  óaragoski (P a la fo x )  ch o ć  c a łk iem  
p r z e c iw n e g o  sp o so b u  m y ś len ia ,  z  u p o d o b a ­
n ie m  m ó w ią  o u p rze im ćm  p r zy jęc iu ,  jakiego  
w  d o m u  Pana  S a lvand ego  doznali .  P an  O lo -  
zaga miał p o d o b n o  Pana Sa lvandego  p rzed  
w y j a z d e m  Z 1'eryża u rocz y śc ie  z a p e w n ić ,  i ż  
p rzy jęc ie  jego pism w ie r z y te ln y c h  na żadne  
nie  natrafi trudności.  Pan S alvandy w y p r a ­
w i ł  onegdaj i wjczęraj n a d z w y c z a jn y c h  g o ń ­
c ó w  do  Raryża.

P o r t u g a l i a .
Z L i z b o n y ,  dnia 12. Grudnia.

S tr o n n ic tw o  K r ó lo w e j  bardzo  jest urad o­
w a n e  z p o w o d u  n o ty ,  którą P o se ł  angielski, 
L o r d  H o w a r d  de  W atd en , d o r ęczy ł  d w o r o w i  
tutejszem u, a która z a w ie r a  o św ia d c z e n ie  L o r ­
d a  A berd een  ndjzielone r z ą d o w i  M adryckiem u,  
tej treści, ze na m o c y  is tn iejących m ięd z y  A n ­
glią i Portugalię  u k ła d ó w ,  rząd angielski o p ie ­
rać się będ z ie  w s z e lk ie m u  dążen iu  do  n a r u ­
szen ia  n iep o d leg ło śc i  Portugalii,  z  którćj b ą d i  
s t r o n y  ta k o w e b y  p o ch o d z iło .  T u tejsze  d z ie n ­
niki r ew o lu cy jn e  n ie  posiadają s ię  p r a w ie  za  
z ło ś c i ,  że  zosta ły  odkryte  zabieg i ich  s t r o n n i ­
c tw a ,  m ające na celu  ob a len ie  tronu K r ó lo w e j  
i u s ta n o w ie n ie  rejencyi,  Z a m ia rem  sp isk o ­
w y c h  b y ło ,  zm u s ić  K r ó l o w ę  do  a b d yk a cy i ,  
a p o d  opieką rejencyi p r z y p r o w a d z ić  d o  sk u t­
ku  zaślubienie  m ło d e g o  (41etniego) N a stęp cy  
tr o n u  portugalskiego z  K r ó l o w ą  hiszpańską.  
JJalszy zam iar by ł,  u tw o r z y ć  z Portugalii p ro -  
w in c y ą  hiszpańską. Pan 1’assos o ś w ia d c z y ł  
się o tw a r c ie  za p o łą c z e n ie m  o b u  k ra jó w  p ó ł ­
w y s p u  1’irenejsk iego , i g d y b y  sp isek  b y l  się  
u d a ł ,  o n  z a p e w n e  z o s t a ł b y  R e j e n t e m .
, —  Z  p e w n o śc ią  u tr z y m y w a ć  m o ­
żna, ze tak tu nie zostanie,  jak jest teraz;  p rę­
dzej czy  później ukaże się coś  n o w e g o  albo  
tez od  d a w n a  przestarzałego, b o  o b a d w a  g łó  ■ 
w n e  s tr o n n ic tw a  pracują ciągle pota jem n ie;  
jedno dąży  do  ab so lu tyzm u  a lbo przynajm nićj  
do p r zy w r ó c e n ia  konstytucyi I) . P e d r a ,  d ru ­
gie jeżeli nie  dp repubhkanizm u, to  jednak ma  
cel d e m o k ra ty c zn y ,  to  jest o d d a len ie  K ró lo -  
w ć j  i m ia n o w a n ie  R ejency i  z pośród  siebie .  
T ru d n o  p r z e w id z ie ć ,  która strona o d n ies ie  
z w y c i ę s t w o , bo  ob ie  są d o sy ć  p o tę ż n e ,  o  to  
tylko idzje, która z n ich  pozyska dla sieb ie  ar-  
imą. T era z  zdaje s ię  w p r a w d z i e ,  że  w ię k s z a  
część  w o jsk a  jest za r z ą d e m ,  ale któż tu m o ­
że l iczy ć  na ludzi? Z  tern w sz y s tk ie m  i to  tak- 
ze lest p ew neir i ,  ze  jeżeli s tr o n n ic tw a  pracują 
nad zmianą, jest to tylko sp ra w ą  z a p a leń có w ,  
w ł a ś c i w y  zaś naród  żad n ego  w  tern nie  m a  
udziału .



22

B e l g i a .
Z B r u x e l l i ,  dnia 28. Grudm'a.

Druga Izba S ą d o w a  pod  w z g lę d e m  zam achu  
na b ez p ie cz eń s tw o  p a ń s tw a  w y d a la  w y ro k ,  
w  m o c  k tó rego : H rab ia  A. L .  N. van d e r  Meć- 
r e n ,  J .  D. van d e r  S m issen ,  L. E . E. Graves, 
m a łżonka  J. D. van  d e r  Smissen, ł i .  J .  van  d e r  
Smissen, J. P. Parys,  C. F .  C rehen ,  S tan is ław  
R o c zy ń sk i ,  P .  J. J. P a r e n t ,  E .  Ł . E. van  der  
Plas, E .  L. A. G. G raves  van d e r  sm issen ,  P. 
A. V e rp ra e t ,  F. van  d e r E ls k e n ,  J. E .  R. V an-  
la r  them , N. F .  C haum on t,  p o n ie w a ż  o istotnie 
z b ro d n ic z e  czyny  s q  p rzekonan i,  s to so w n ie  do 
a r ty k u łó w  87.,  88., b!L, 911, 59. i 60. kodexu 
k arnego  m ają  być  ukarani.  Inn i  uznani są za 
n ie w in n y c h .

N i d e r l a n d y .
Z H a g i ,  dnia 22. G rudn ia .

J. K . Mość Hr. Nassau p rzy łoży ł  4000 zlot.  
d o  pom nika  w y s t a w i ć  się m ającego  dla s ła ­
w n e g o  m a la rza  R e m b ran d t .

S z w e c y a  i Nor we gi i *
Z S z t o k h o l m u ,  dnia 14. G rudnia.

G a z e t a  r z ą d o w a  ogłosiła po s ta n o w ien ie  
k ró le w sk ie  w z g lę d e m  pijaństw a. W e d łu g  § .1 .  
każdy  znaleziony p i j a n y  m  w miejscu p u b h cz n em  
zapłaci kary  3 Tai.  16 sz. K to  cz te ry  razy  u- 
leg ł tej k a rz e ,  u lraca  p r a w o  obieran ia  i m o ­
ż n o ść  być  ob ranym . U rz ęd n icy  płacą tę karę 
p o d w ó jn ie .  — K to  um iera  w  skutku p ijańs tw a ,  
p o c h o w a n y  będzie  zupe łn ie  cicho. Szyłikarze 
w  razie zaszłego u n ich  n ieszczęśliw ego  p rzy ­
padku  z p i jańs tw a ,  p lącą  6 Tal.  kary. O  długi 
za gorące trunki nie m o ż n a  zanosić skargi itp.

W ł o c h y .
Z  R z y m u ,  dnia 21. G rudn ia .

Z aw ie rz y te ln io n y  p rzy  d w o r z e  Neapolitań- 
sk im  Poseł Rossyjski,  Hr. P o to ck i ,  w czo ra j  
tu  p rzy b y ł  i św ię ta  tu  przepędzi.  Z pom iędzy  
c u d z o z ie m c ó w ,  k tó rzy  tu  ostatojenii czasy 
mieli zaszczyt p rz e d s ta w ia ć  się O jcu  S., w y ­
m ie n ia m y  tu  ty lko  nas tępujące  osoby: L o rd a
S o m m e r s e t  z rodziną ,  S ir  11. W illiaiiis W  yna, 
Posła  angielskiego w  K o p e n h a d z e ,  Sir J o h n  
H o p e ,  Miss T ro l lo p e  i G e n e r a ł a  C h ł a p o ­
w s k i e g o .

Z A n k o n y *  dnia  20. G rudn ia .
(Gaz .  P ow tz . )  —  O sta tn ie  listy z A ten za­

w ie ra ją  w iadom ość ,  że s tó so w n ie  do udzie le­
n ia  ze s t rony  rząd u  greckiego Sprawującemu  
in te resa  T u rc y  i, P an u  Muasurus, w ręczonego ,  
r z ą d  grecki g o tó w  poddać  się w z g lę d e m  p y ta ­
n ia  g ran icznego  p o d  w y r o k  jakiego b e z s t r o n ­
n eg o  rozjemcy, ze w ię c  w n iosek  tery W , P o r ­
cie p ro p o n u je ;  jednak P> M ussurus ,  nie d o ­
cz ek a w szy  się n a w e t  inśtrukcyi z K o n s ta n ty ­
nopola, w n io se k  rzeczony  odrzucił .  ( W s z a k ­

że statek p a ro w y ,  dn. 21. G ru d n ia  do T ry e s lu  
p r z y b y ły ,  o s p ra w ie  g re c k o - tu re c k ie j  b a rdzo  
p o m y ś ln e  p r z y w ió z ł  donies ien ia ;  w  w i a d o ­
m ośc iach  tych  sp rzeczność  w ię c  zachodzi.)

‘l J T u r c y  a.
P o s e ls tw o  angielskie p rz y b y ło  do T e h e ra n u  

w  Persyi,  grfzie jak najśw ie tm ej zos tało  p rzy ję ­
te. W  odległości kilkunastu mil od miasta ro z ­
s ta w io n o  na d ro d ze  o w o c e  dla posilenia się cu ­
d z o z ie m c ó w ;  przeszło  10,000 ludzi w y sz ło  na­
p r z e c iw  o r sz a k o w i ;  za m ias tem  p rz y jm o w a ł  
Posła  p ie rw szy  M inister ,  a p rzy  b ram ie  ofia 
r o w a n o  m u  w  imieniu Szacha bogato  ubranego  
konia. P a ń o w ie  T o d d  i A b b o t t ,  należący do  
tegoż p o se ls tw a ,  zostali pod Bajazidem przez  
K u r d ó w  z ra b o w a n i ,  a P .  T p d d  n a w e t  w  rękę 
z ran iony .  Billul Jtasza, G u b e r n a to r  Bajazidu, 
m a  b yć  nacze ln ik iem  tćj ban d y  rozbó jn ików * 

E g i p t .
Z A l e x a n d r y i ,  dnia 26. Listopada.

( Z  l is tu .)—- Z  tyle raz y  w sp o m in a n eg o  i tak 
b a rd z o  upragn ionego  trak ta tu  h an d lo w e g o ,  k tó ­
r e m u  się M ehm ed. Ali do tychczas z całą s ta ­
łością o p ie ra ł ,  d w a  uc iąż liw e  pu n k ta  zostały 
te ra z  nagle w  w y k o n an ie  w p r o w a d z o n e ,  z w  iel- 
k iem  p rz e ra ż e n ie m  całego s tanu  h an d lo w e g o .  
M e h m e d  Ali rozk a za ł ,  aby po b ie ra n e  d o ty c h ­
czas 3  p rC t .  c ła w ę h o d o w e g o  p o d w y ż sz o n o  
do  5, a  do ty c h cz aso w y  w o l n y  z u p e ł n i e  od eta 
w y w ó z  d o z w o lo n y  będzie  tylko za op ła tą  12 
p rC t.  Śm iać  się w  istocie t r z e b a ,  r o z w a ż y ­
w s z y  to w s z y s tk o ,  ile to  za b ie g ó w  ro b iono ,  
aby ó w  trak ta t  p rz y p ro w a d z ić  do skutku, a ile 
z d rug ić j s t rony  Basza rob ił  t ru d n o śc i ,  aż na­
reszcie przy  ją w s z y  część jego, um ia ł  go na 
s w o ję  obrócić, korzyść . O k ro p n ie  te raz  k rzy ­
czą na  to ,  ale to  p o w ię k sz a  tylko śm iech  Ba­
szy. Bo czegóż chcą od n iego?  nie z ro b jo n o ź  
go w ie r n y m  w a z a le m  b u łta n a?  a kiedy on p o ­
w i e :  wróbcie, jak w a m  się podoba, ale płaćcie 
tak, jak żąda Sultan , m ój pan«, w te d y  nic nie 
pozostanie,  jak uźyćsiły ,  k tóra  natura ln ie  w t e n ­
czas p rz e c iw  u św ię c o n e j  całości pań s tw a  T u ­
reck iego  b y łaby  w y m ie rz o n ą .

A  m e r y k  a.
Z M e x y k u ,  dnia 9. P aździern ika .

G en e ra ł  S a p ta n a ,  p o b iw sz y  na g ło w ę  d o ­
ty c h cz aso w eg o  Prezesa rzeczypospolitć j  M e-  
xykańskiej,  G en e ra ła  B u s tam e n te ,  został w ł a ­
śc iw y m  D yk ta to rem , lubo nie nosi tego tytułu. 
D u m a  Santany i w ie lu  jego w a le cz n y ch  Gene* 
r a ló w  doszła do  na jw yższego  s to p n ia ,  gdyż 
p o p rze d n i  rz ą d  d e m o k ra ty cz n y  d e  f a c t o  z a ­
m ien i ł  się na rzą d  w o jsk o w y .  S aę tan a  jest 
te raz  w ła ś c iw y m  P a n e m  kraju , ,  b rakn ie  m u  
ty lko ty tu łu  D yk ta to ra  lub  Cesarza. P iękny  
jest z a w ó d  jego w  p rzec iągu  lat nie -yyielu:
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onto, będąc jeszcze młodym żołnierzem, s trą­
cił Cesarza Iturbide. Ale Santana nie był ni­
gdy okrutnym, ani rozrzutnym, ale oszczędnym; 
nie miał nigdy fa w o ry tó w ,  którzyby się k o ­
sztem kraju /.bogacili; od podw ładnych  sw o ­
ich wymagał zawsze ślepego posłuszeństwa. 
Zna on teraz potrzeby kraju i zapewnie nój- 
lepsze ma zamiary ku powiększeniu dobra p o ­
wszechnego.

M e s y k ,  dawniej królestwo N o w a  H i ­
s z p a n i a ,  teraz rzeczpospolita w  południo­
we) Ameryce, ma rozległości 7b,000 mil kwa-, 
d r . ; dl ugość kraju tego od północy do polu 
dnia wynosi 400 mil, szerokość na północy 250 
na południu tylko 55 mil. Ludność, oprocz 
dzikich lndyan, błąka ących się po północnych 

rowincyach, wynosi 6 |  mil. dusz; pomiędzy 
tóremi tylko 25,000 Europejczyków. Religia 

kraiowa jest katolicka; język oanujący, hisz­
pański.

Rozmaite w iadomości.
Z P o z n a n i a .  — "Tygodnika literackiego" 

•wyszedł J V § 52. i zaw iera : 23eitrage ju ber Seljre 
tom Sebcn, oon @rełfd)ntar. (Dokończenie). 
—• Jance;  poezya G ustaw a Ehrenberga. — 
List Generała Dąbrowskiego do Wielhorskie- 
6°- ~  Statula tow arzystw a  zb ieraczów  staro 
żytności w  Szamotułach. — Korrespnndencya 
* Paryża. — List W .  Darasza o poemacie 
Siemieńskiego. — T rzy  wieszczby. — D on ie ­
sienia literackie. ( Jak ie  są najświeższe w i a ­
domości O rędow nika  — o Starożytnościach 
P-o skich, najnowszych dziełach warszawskich
'  ~  ° d Redakcyi.

Z L e s z n a .  — -P r z e w o d n ik a  r o l n i c zo p r z e ­
m y sło w eg o " ,  w ydaw anego  w  L esz n ie ,  w y ­
szedł J ) ś  l i t y  i zawiera: Protokul z posiedze­
nia w  Doberan. — O chorobach owiec. — 
A rtykuł z miasta Piasków. — Wyiątek z listu 
pisanego z łierlina,. — Statystyka K rólestw a 
Polskiego (dalszy ciąg). — Rozmaitości. —— 
Doniesienie o dziełku; "U p raw a  wina.«

Z  W a r s z a w y ,  d 29. Grudnia .-r-Ostatn ia  
poczta wiedeńska przyw iozła  nam nader  w a ­
żną w iadom ość , którą pospieszamy udzielić 
czytelnikom naszym: Rząd austryacki w y p rz e ­
dzając wiele innych rząd ó w  E u ro p y , powziął 
wielki zarniar , którego wykonanie  n ieocenio­
ne może sprowadzić  następstwa na pom yśl­
ność tego państw a i na jego przyszłe z E u r o ­
pą s tósunk i, — zamiar pobudow ania ,  w ł a ­
snym kosztem kolei żelaznych w  rozmaitych 

kierunkach. — Gazeta Wiedeńska z d. 
22. b. m. ogłasza światu  _to w ażne  postano­
w ie n ie ,  które niezawodnie epokę w  dziejach 
przem ysłu  E uropy  stanowió będzie.

R ząd austryacki oddaw na już baczną na p o ­
leje żelazne zw racał u w ag ę ,  śledził ich postę­
py i w  miarę rozwijających się środków  w y ­
konywania  ich na wielką skalę, bu d o w ę  ich, 
przez nadawane p ryw atnym  przedsiębiercom 
przywileje , w  kraju rozszerzał.

Rząd długo był tego zdania, że przedsię­
biorstwa podobne najlepiej w  rękach p r y w a ­
tnych się udają, Kilkóletnie atoli dośw iad­
czenie w ykryło  środka tego niedogodności; 
a najprzód, p ryw atn i ,  wiedzeni zazwyczaj 
ubocznemi względami, zysk własny mając na 
u w a d z e ,  nie zdolni podnieść się do w idoku  
dobra ogółu , które tylko przez sam rząd d o ­
brze pojętem być m oże , czę«’okroć fałszywy 
przedsiębranym kolejom nadawali kierunek, 
czeinu rząd oprzeć się nie był w  stanie bez 
narażenia przedsiębierców na szkodę. Po- 
W tóre, wszystkim tym przedsiębierstwora 
p ryw atnym  zabrakło lunduszów , tak dalece, 
źe rząd na końcu w  pomoc przychodzić im 
m usiał, bądź przez pożyczki, bądź przez 
gw arantow anie  p rocen tów  i inne tym podo­
bne środki.

Rząd tym sposobem pozbawiony był zba- 
wiennego w p ły w u  na kierunek kolei żela­
znych, a nie uniknął kosztów z swój strony, 
bo , jak obliczono, udzielonemi ofiarami z m a ­
łym  dodatkiem, byłby sam zamierzone dotąd 
koleje żelazne uskutecznił.

T e  to w zględy , oraz ta ważna u w ag a ,  że 
Sam rząd jest tylko w  stanie najskuteczniej 
z graniczącemi umawiać się m ocarstw y o po­
łączenie zagranicznych kolei i o punkta ich 
zetknięcia się z k ra jow em i, spow odow ały  
rząd austryacki do p o s t a n o w i e n i a ,  iż o d t ą d ,  
dla u t r z y m a n i a  h a r m o n i i  i d ą ż n o ś c i  d o  d o b r u
o g d t u  w  b u d o w i e  potrzebnych kraiowi kolei 
żelaznych, takow e kosztem skarbu budow ane  
będą. Zarząd naczelny tej części służby o d ­
dany został Praesidium Izby N adw orne:, pod 
którego rozkazami zostawać będzie Dyrekcya 
generalna administracyjno - techniczna kolei 
żelaznych.

P ierw sze koleje, które przedewszystkiem 
mają być przez rząd w ykonane, są:

1) Kolćj z Wiednia przez Pragę do Drezna.
2) Kolej do Tryestu.
3) Koić) do granic Bawaryi.
4) Kolćj przez całe Królestwo Lombardzko- 

Weneckie.
Postanowienie to w  niczćm nie nadweręża 

pćaw dotychczasowych p ryw atnych  przedsje. 
b .e rcó w , k tórych przywileje  w  całej swej 
mocy pozostają. 1

Nie ujdzie UWagi czytelników naszych, jak 
wielki w p ły w  ta determinacya rządu austrya- 
ckiego w y w rz e  na budującą się u nas w  kraju
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Icolćj W arszaw sko  - W iedeńską i jak dalece 
w ażność jćj podnosi. Kolćj ta w  związku 
z  austr> ackiemi połączy nas parą z calemi nie­
m al Niemcami i W iocham i,  a przez Tryest 
k Anglią, Ameryką i najodlegleszemi krańca­
mi świata. (Gaz. Codzienna.)

C z e l a d n i k  b e d n a r s k i  t e n o r z y s t ą .  — 
N a  wielkiej operze w  Paryżu wystąpił nieda­
w n o ,  jako pierwszy tenorzystą, po ośmnastu 
miesiącach nauki, czeladnik bednarski z Rouen, 
k tórego dźwięczny głos w  rodzinnem  jego 
mieście powszechną uwagę na siebie zwrócił.  
P an  L eon  Pillct, (czytamy w  pismach) zaan­
gażował tego człowieka. P ićrw szy  ten w y ­
stęp pow iódł się dość szczęśliwie, a po skoń­
czonej sztuce, gdy maszyniści teatralni przyszli 
podług zwyczaju pow inszow ać szczęśliwego 
pow odzenia  debutan tow i, nie chcieli na żaden 
sposób od daw nego towarzysza swego p rz y ­
jąć pieniężnego podarku, w różąc  mu z u w ie l ­
bieniem świetną przyszłość w  n ow ym  z a w o ­
dz ie ,  i u trzymując że się na tćm  doskonale 
znają: b o  ju ż  n i e j e d n e g o  ś p i e w a k a  w  
s w o j e m  ż y c i u  s ł y s z e l i .

Podaie się niniejszem do wiadomości publi­
cznej, i e  I l e i m a n n  W o l f f ,  kupiec tutejszy, 
i M a r i a  G o l d e n s t e i n ,  separowana A d o l f  
N a t h a n ,  kontraktem przedślubnym z dn. 24. 
Listopada r. 1841. w spólność majątku i do ro ­
bku  wyłączyli. ,

P o z n a ń ,  dnia 26. Listopada 1841.
Kr ó l .  P r u s k i  S ą d  Z i e m s k o - m i e j s k i .

U W IA D O M IE N IE .
O d  Sgo Jana r. zeszł. moje zamieszkanie 

< z N ow ejw si  przeniosłem do miasta O s t r o w a ,  
i  tam ze mną korrespondow ać można. 
_____________________J a n  K r a s  n o s i e 1 s k ?■

P  r z e d a i  t r y k ó w .
D ominium W e  i* h o  l z ,  dw ie  m ile od G ło ­

g o w y ,  ma i w  tym roku na przedaź dwuro* 
czne tryki z nabito-w ełnfstć j  Infantado-rasy . 
T rzoda  nietylko jest w o lna  od kolowrocizny, 
ale też całkiem zdrow a.

B o r  w  i t  z.

Dla dogodzenia życzeniom kilku osób, które 
dotychczas kupowały odemnie tryki, prędzćj 
w  tym roku przedsięwezmę klassyfikacyę m o ­
ich na przedaź przeznaczonych try k ó w , tak, 
iż przedaź takowych już z d n i e m  1. L u t e ­
g o  rozpocząć się może.

H iinern pod W ąsorzem i H errns tad t,  dnia 
2. 8tycznia 1842.

N e u h a u s s ,  były Podpułkow nik.

W  S k o r o ś z e w i c a c h  pod Krobią mam  
baran ó w  40 i 100 rnaciór na sprzedanie.
O d  lat kilkunastu pracując w  ow czarn i ,  spo­
dz iew am  się doskonałością Publiczność zaspo- 
koić. __________ K a l i x t  B o | a n o w  s k i.

D w o m  lub trzem m łodzieńcom , chcącym 
się uczyć handlu lub drukars tw a , i posiadają­
cym odpowiednie  wiadomości szkólne, może 
natychmiast wskazać miejsce

księgarnia W . S t e f a ń s k i e g o ,  
______________  w  Poznaniu w  Razarze.

Zupełne zniszczenie na* 
yniotków i odcisków!

J. W a t i n g a  p raw d z iw y  szkocki plaster na 
doszczętne na zawsze wygubienie odcisków 
i nagniotków w  sposób najmniejszego niespra- 
wujący bólu i zupełnie ła tw y  a w  na|krót- 
szyrn czasie, jest do nabycia w  op ieczę tow a­
nych pudelkach, zawierających 4 plastry z ory­
ginalnym opisem, tylko w  Poznaniu, pudełko 
po 10 sgr.. u J .  J .  H e i n e g o .

( fWr- Z a j ą c e .
Św ieżo  ubite zające przedaje po 17 sgr.

SJ i l l  e r ,  w  rynku J \'ś  88.

Kurs gieltly Berlińskiej.
D nia .1. S ty c z n ia  184'2.

S to­
pa

prC.

JNa pr. kurant
pajłie-
romi.

gotow i­
zną.

O bligi długu państw a . . * 4 104V 104V
Pr. mig. obligacje 18-30. . . 4 102V 101V
O bligi premio w bnndlu niorsk. — 80V 801;-
Obligi K nrm archii . . . . 3' s 102V —
B erlińsk ie  obligacje miejskie 4 104 103V
Ł lb lagsk ie  (lito . . . . . . — . —
G dańskie dito w T ................... 47 —
Zachodnio - P r. listy zastawne I ł 102V _ i v
Listy zast. W .X . Poznańskiego 4 _ 104V
■\Vschodnio-Pr. listy  zast. . 3', _ lO H f
Pom orskie d i to .......................... • 3‘5 1(1 lO lif,
K or- i Nowomarch. dito . . 3 ’i 102V m ir
Szląskic dito . . . . . . 3‘s — lOOif

' A k c j e
K olei B erlińsko - Poczdamskiej * v m vdito dito akcje a prioris . 4V — 102'---
K olei M agdebursko-L ipsk iej 109V 108V

dito_ dito akcje a prioris . 4 103 102'-*-
K olei B erlińsko-A nbaltsk iej — 105V 104V

dito dito akcje n prioris . 4 10 i v
K olei Dusseldorf. - Elberfeld. 5 86 85

dito dito akcje  a prioris . '5 i o t v —
K olei n a d re ń s k ie j ..................... 5 . i9 5 v 94V

dito dito akcje a prio ris v 4 101 —

Złoto al niarco . . . . . . _ —
F rydrychsdory  .’ . J, . . . f — ; J3V 13
Inne monety złote po 5 tal. -- 8 V »V
D is c o n to ............................. — 3 4


